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. m no aych (biaąach.
W chodzim y w  -trzeci rok w ydaw - j

nictwa. (
W ielkie zainteresow anie „WIADO­

MOŚCIAMI BiBLJOTECZNEMI" jest 
dowodem konieczności ich w ydaw ania. 
Natorhiast zachodzi potrzeba dokona­
nia Dewnych zmian.

Zm iany te w  „WIADOMOŚCIACH 
BIBLIOTECZNYCH" łączą się z p la ­
nem prac Komisji Bibliotecznej Sekcji 
W schodniej Zarządu Głównego TSL 
w e Lwowie, ale, równocześnie poparte 
są licznemi życzeniami odbiorców m. i. 
kierowników bibljotek.

Celem naszym  jest w skazanie dróg, '■ 
jakiemi winna kroczyć praca w  zakre­
sie bibliotekarstwa, tak aby prze>z jego 
usprawnienie wzmogło się czytelnic­
two. Bibliotekarstwo szczególnie w 
ostatnich czasach poczyniło wielkie 
postępy w  dziedzinie racjonalnej orga­
nizacji.

W iemy, żes trudno stale śledzić 
przemiany- ruchu bibliotekarskiego. 
Pracow nik oświatowy, zajmujący się 
biblioteką przew ażnie poza zajęciami 
zawodowemi, żąda pomocy, spotyka­
jąc wiele trudności na każdym kroku. 
Usuniecie niedomagań leży właśnie 
w  założeniach Redakcji, która pozo­
staje w  najściślejszym kontakcie z ca­
łym szeregiem  fachowców.

Krótko mówiąc, celem „WIADO­
MOŚCI BIBLIOTECZNYCH" jest po­
moc w dziedzinie bibliotekarstwa oraz 
dostarczaniu książki.

Obowiązkiem naszym  jest zająć się 
przedew szystkiem  bibljotekamLjnałe- 
mi oraz centralami powiatowemi i zwią- 
zanetn z tem ^szerzeniem czytelnictwa.

W  kręgu naszych oddziaływań 
chcielibyśm y widzieć wszystkie biblio- 
ki oświatowe, przy organizacjach, in­
stytucjach i szkołach.

„WIADOMOŚCI BIBLIOTECZNE" 
mają więc nieść informacje nietylko 
zorganizow anym  przez TSL bibliote­

kom, ale pragną służyć wszystkim in­
nym instytucjom i osobom, dla których 
książka staje sie warsztatem pracy, 
lub k tórzy  zajmują się organizowaniem 
księgozbiorów wogóle.

„WIADOMOŚCI BIBLIOTECZNE" 
w inne tedy skupić rzesze tych biblio­
tekarzy, k tórzy książką zajmują się 
prócz pełnienia swoich obowiązków 
zawodowych, a tem  samem odczuw a­
ją potrzebę stałego informowania się 
o bieżącym stanie prac bibliotekar­
skich i rynku księgarskiego.

Interesującem  będzie dla bibliote­
karza zagadnienie ustawodawstwa bi­
bliotecznego 1 statystyki książki w  jej 
obrocie w ydaw niczym  i bibliotekar­
skim. Nią wolno zapominać o stanie 
bibliotekarstwa w Polsce oraz w  in­
nych kraiach, tembardziej, że ruch ca­
ły  idzie od zachodu.

Znajomość książki pod względem 
treści nie może ograniczać się jedynie 
do beletrystyki, ale, i inne dziedziny 
(książki naukowe, popularno-naukowe) 
muszą b y ć . bliskie bibliotekarzowi, bo 
przecie idzie on do czytelnika z książ­
ką jako ź r ó d ł e m  w i e d z y  i r a ­
d o ś c i ,  ź r ó d ł e m  s i ł y  i s z c z ę ­
ś c i a ,  a to mieście się w  różnych ro­
dzajach tw órczości myśli ludzkiej w y ­
rażonej drukiem. Redakcja korzystać 
będzie z pom ocy specjalistów w e 
w szystkich dziedzinach wiedzy.

Zajmiemy się źródłami wiadomości
0 książce oraz jej propagandą. Najważ­
niejszą jest spraw a urządzenia__bibljo- 
teki, a następnie sposobu nabycia książ­
ki i jej konserwacji. Na częste zapy ta­
nia jak inwentaryzować, katalogować
1 klasyfikować damy również w yczer­
pujące odpowiedzi. Organizacja wypo­
życzań i ich kontrola pozwoli ustalić 
zasady celowego ujęcia statystyczne­
go czytelnictwa.

Niepoślednia rola bibliotekarza 
każe nam zająć się je,go osobą. A

w szystko to razem  zm ierzać musi do 
zajęcia się zagadnieniem czytelnictwa.

Służąc radą i pomocą, _chcielibyś- 
m y usłyszeć także zdanie innych. 
Czyż „WIADOMOŚCI BIBIOTECZ- 
NE" nie powinny być .wyrazem i dać 
obraz życia bibliotecznego z terenu?

Korespondencia otrzym yw ana po­
informuje nas nie tylko o stanie prac, 
ale da również możność w y m i a n y  
myśli.

Aby czytelnikom dać doraźne roz­
wiązanie pewnych wątpliwości, bę­
dziemy w  Skrzynce Zapytań udzielać 
odpowiedzi, jak należy w  danym w y ­
padku postępować.

Niezapominaimy, że sama książka 
jest tem atem  dla literatów, jDoetów czy 
uczonych i dlatągo pozwolimy sobie 
zam ieszczać w iersze, aforyzmy, sen­
tencje o niej.

A jeśli dobry żart dowcipnie zacze­
pi książkę, niech dojdzie i on za na- 
szem pośrednictwem  do Bibliotekarzy.

Księgarnie TSL są centralnem źró­
dłem dostaw książkowych dla w szyst­
kich bibliotek i potrafią zadośćuczynić 
wszelkim wymaganiom odbiorców.

Dział księgarski „W. B.“ obejmo­
wać będzie o ile możności pełny prze­
gląd nowości, które wchodzą w  krąg 
zainteresow ań naszych czytelników 
i w  m iarę możności starać się będzie­
m y o wprowadzenie notatek informa­
cyjnych o dziełach pojawiających się 
na półkach księgarskich.

Ważną agendą dzisiejszego handlu 
księgarskiego, a niezmiernie korzystną 
dla odbiorców jest sze.roko zaprow a­
dzony i stale uzupełniany w księgar­
niach TSL tak zw any nowoczesny

Już sśą ukazał

Kalendarzyk T. S. L.
na roK 1934

C e n a  zł. 0 *30 .
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antykwariat, tj. dział książek o cenach 
okazyjnych — zniżonych. Niezależnie 
od tego księgarnie TSL dają możność 
nabyw ania książek używanych w  b ar­
dzo dobrym  stanie, co przy dzisiej- 
szejm kurczeniu się budżetów bibliotek 
umożliwia mimo w szystko dalsze uzu­
pełnienie księgozbiorów.

Niezaprzeczenie dobór książek w 
bibliotece stanowi o jej powodzeniu, 
ale niemniej ważnem  jest dobre zor­
ganizowanie strony technicznej. D late­
go księgarnie prow adzą dział druków 
bibliotecznych jak inwentarza, katalo­
gów, kart książki, kart czytelnika. 
Kto zam ierza dobrze udostępnić księ­
gozbiór, ten musi posługiwać się te,ni 
drukami, które pozwalają na kontrolę 
księgozbioru, a zarazem  przyczyni 
się do szybkiego obsłużenia czytelni­
ków.

Czyżby program  nie za obszerny??
Nie!!!

Zestawiliśm y te kwestje, które_ mu­
szą wszystkich, zajmujących się książ­
ką żyw o obchodzić.

Jest tego dużo!!!

F ranciszek  S ed laczek

Problem  jak najlepszego w ykorzy­
stania księgozbiorów przez odległe 
punkty odbiorcze nie jest nowym. Od 
szeregu lat radzono w  ten sposób, że 
tworzono szereg bibliotek ruchomych. 
Biblioteka taka, składająca się ze s ta ­
łego doboru książek, umieszczona w 
specjalnej szafce pozostaw ała prz^z pe­
w ien (zwykle z góry określony) czas 
w  pewnej miejscowości, by potem zn a­
leźć się w  innej,. robiąc tem  samem 
miejsce nowemu kompletowi. W  cen­
trali głow iono się tylko nad tem, by 
każdy komplet był możliwie odmienny. 
Cóż kiedy ilość książek nie pozw alała 
na to, a zapasy w yraża jące1 się nieraz 
w  kilkunastu egzemplarzach tego sa­
mego dziełka nakazyw ały  „pow tarzać" 
skład kompletów. W ynikiem  tego była 
taka sytuacja, że w  3-cim, 4-tym, czy 
innym komplecie dostaw ały się do da­
nej miejscowości książki, już kiedyś 
tam  będące (przy 1-ej czy 2-ej posył­
ce) szczelnie zamknięte w  szafce i o- 
znaczone stałym  spisem (inwentarzem).

Sami organizatorowie spostrzegli 
trudność w  układaniu kompletów róż­
nych, niepow tarzających się. Komplety

W ięc jeszcze jeden dowód, żej zmia­
ny w  w ydawaniu „WIADOMOŚCI 
BIBLJOTECZNYCH“ były  słuszne i 
uzasadnione.

Naszych dotychczasowych i no­
wych odbiorców prosimy o wypowie­
dzenie się. W  miarę możności chętnie 
uwzględnimy postulaty.

W iemy, że napotkam y niejedno­
krotnie) na sprzeciwy tych, którzy  nie 
widzą potrzeby czynienia pewnych 
zmian w  dotychczasowem  postępow a­
niu uważając, że wiele czynią czeka­
jąc na czytelnika. Tym czasen dzisiej­
szy bibliotekarz idzie do odbiorców, 
a jeśli ci są obojętni, szuka dostępu do 
nich na nowych drogach.

Organizujmy tedy bibliotekarstwo 
na zasadzie najnowszych zdobyczy w 
tej dziedzinie, tak by książka dotarła 
wszędzie, nie leżała daremnie, była 
dobrze w ykorzystana, bo

BIADA SKARBOM, KTÓRE — 
j a k  m ó w i  z n a w c z y n i  
czytelnictw a H. Radlińska — 
TYLKO SZCZUPŁEJ GARSTCE 
  S Ą  D R O G I E .  -----

A, B, C, D, E i t. d., następnie stopnie 
trudności I, II, 111 lub IV nie zapobie­
gały  temu, by „przypadkow o11 książki 
nie „pow tórzyły się“.

B ibliotekarze byli niemymi św iad­
kami tego przykrego zjawiska, że część 
książek nadesłana do pewnej miejsco­
wości, już z góry by ła  skazana na le­
targ, bo „już kiedyś tam  by ły “.

W  ostatnich latach zaczęto przeła­
m ywać „stałość" kompletów, przychy­
lając się do życzeń czytelników i do­
starczając im zbioru książek według ich 

'zapotrzebow ania. Pozostaw ała jejdnak 
tendencja „standaryzow ania" wielko­
ści kompletu 30—50 tomów.

Dopiero najnowsze czasy w skazały 
inną drogę, napewno prostą, a racjo­
nalną.

Zasada następująca: przyjmuje się
czytelników pewnej miejscowości za 
czytelnika zbiorowego. Innemi słow y. 
Do istniejącej centrali bibliotecznej (nie 
„centrali bibliotek") w pływ a zgłoszenie 
na dowolny pod względem ilości oraz 
treści komplet książe,k. C entrala ze 
swego księgozbioru w ybiera książki 
żądane i odsyła do danego punktu.

Czy to napraw dę iest lepsze, ko­
rzystniejsze?

Przyjrzyjm y się:
1. Do „punktu" (jednej miejscowo­

ści) w ysy ła się taką ilość książek, ilu 
mniejwięcej jest czytelników, a więc 
przy 10 osobach — 10 tomów czy dzieł. 
Poco ma tam leżeć więcej książek?

. 2. W ysłane książki są dobrane w e­
dług życzenia czytelników. Unika się 
te,dy zasadniczego zarzutu: coście nam 
przysłali!! My tego nie chcieliśmy!! 
M amy przy tym  system ie zawsze 
krótką odpowiedź: daliśmy w łaśnie to, 
co chcieliście.

3. Zmiana książek nastąpić może w  
każdym  czasie, gdy zostały już prze­
czytanej.

4. Oddać można także tylko niektó­
re książki, inne zatrzym ując dłuższy 
czas.

5. W  miarę przybyw ania czytelni­
ków można zaw sze „dobrać" jeszcze 
więcej książek; zaś w  razie spadku ilo­
ści odbiorców można niezwłocznie je 
odejsłać.

6. W racające książki można z miej­
sca pożyczyć do innego „punktu", skąd 
zostały zamówione.

7. W  razie potrzeby można skupić 
w iednym punkcie w iększą ilość eg­
zem plarzy tego samego dzieła (konkurs 
dobrego czytania, tem at aktualny) 
przez wycofanie go na iakiś czas z in­
nych miejscowości.

System  ten wprowadzono w  powie­
cie w arszaw skim  oraz w  samej W ar­
szawie w  Bibliotece Publicznej. U nas 
już w  ten sam sposób zapoczątkowane 
zostało zorganizowanie Biblioteki T. S. 
L. powiatu lwowskiego. Sto czterdzie­
ści dzieł pozwala na zaopatrzenie 4, 5, 
6 a naw et siedmiu małych punktów, 
podczas, gdy przy  system ie „bibliotek 
ruchomych" można było z tej ilości 
książek utw orzyć najwyżej 4 komplety, 
w  których jak wyżej wspomniano — 
część książek skazana była na błogie 
spoczywanie!.

Takie „dobieranie" książek według 
zapotrzebow ań poszczególnych punk­
tów  jest niezaprzeczenie najekonomicz- 
nieisze. Daje gwarancję, że książka nie- 
czytana w  pewnej miejscowości nie bę­
dzie tam  leżeć, a może znaleźć chęt­
nych czytelników gdzieindziej.

System  te(n nazwano w  W arszaw ie 
W ypożyczalnią z księgozbiorem płyn­
nym. Czy nazw a ta szczęśliwa, o tem 
nie mówimy, natom iast pomysł zdro­
wy, winien znaleźć wszędzie naśladow ­
ców.

Jak to zapoczątkow ać wzgl. dotych­
czasow y sposób zreorganizow ać?

W  powiecie utw orzyć jeden księgo­

J ,a &  n ie w ie lk ą  i l o ś c i ą  k s ią ż e k

o&siużyć najmęcei miejscowości?
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zbiór z bieżąc'" .u tr  'racją. Porobić ka­
talogi k-fs , przygotow ać karty  
książki ^ e k a ć  na pierwszego od­
biorcę czyli przyjąć (często według 
w łasnego uznania dobrać) zgłoszenie 
się po „księgozbiór płynny". Dana m iej­
scowość otrzym a jednak książki, o ile 
zwróci posiadaną dotychczas biblio­
teczkę ruchomą (o ile tam była). K siąż­
ki otrzym ane należy po napraw ce do­
pisyw ać jako następne pozycje inwen-

taizow e. W  ten sposób powiększać Się 
będzie nasza Biblioteka powiatu XY,
1 powoli przejdziem y na „now y sy ­
stem".

Przeszliśm y pobieżniej zasady sp ra ­
wnego ujęcia organizacji central biblio­
tecznych, a tem samem kierowania czy­
telnictwem przy  wybitnem  liczeniu się 
ze środowiskiem.

O innych zaletach pomówimy póź
niej.

Zainteresowani znajdą szczegóły w 
pracy A. S tańczyków ny: Jak organi­
zować wypożyczalnie z księgozbiorem 
rłynnym . W yd. Biblioteki Publicznej 
m. st. W arszaw y Nr. 54. W arszaw a 
1933 r.

Na naszym terenie wszelkich w y jaś­
nień udziela Komisja Biblioteczna Za­
rządu Głównego TSL. Sekcji Wschód- 
ssiei we Lwowie, Czarneckiego 1.

♦ Ostatnie nowości. ♦
Adams: Zemsta 3.—
Baum Vicki: Letnia opowieść.

0  miłości, sporcie i głodzie. 6.—
— Życie bez tajemnic. Powieść 7.—
— Zdarzenie w  Lohwinckel. P o ­

wieść. 7.—
Boy-Żeleński: Ludzie i bydlątka.

W rażenia teatralne. 6.30
— W akacje z prydumką. 6.40

Bromfield L.: Dziwna historja
Anny Spragg. Powieść. 5.—

Celine L. F.: Podróż do kresu no­
cy. Powieść. 12.—

Choynowski P.: W  młodych
oczach. Powieść. 7.—

Christie A.: Błękitny express. P o ­
wieść. 5.—

— Zabójstwo Rogera Ackroyda.
Powieść. 6.—

Conrad J.: W  oczach zachodu. 6.—
Curwood J.: Dzie;w czyna z poza

szlaku. 3.—
Czekalski Eustachy: W śród bu­

rzy. Powieść. 5.—
Drewnowska Anastazja: Dwie po­

kusy. 2.50
Exupery A. de Saint: Nocny lot.

Przedm ow a A. Gide‘a. 4.—
Farnol Jeffery: Biedny miljoner

Powieść. 5.—
Galsworthy J.: Dziewczyna

czeka. 10.—
— Kwiat na pustyni. 10.—

Gaiewski Kazimierz: Mocarz. Po­
wieść. 3.—

Gerstaecker Fryderyk: Postrach
Arkanzasu. Powieść aw an­
turnicza. 5.50

Glyn E.: Tajemnica lady Tancred.
Powieść. 8.—

Gojawiczyńska Pola: Ziemia Elż­
biety. Powieść. 3.—

Grabski W. J.: Bracia. 3.—
Grey Zane: Praw o Pustyni. P o ­

wieść. 5.40

Hichens R.: Milcząca potęga. Po-
wieść pierwsza. 7.—

— Zwycięstw o praw dy. Pow.
druga. 6.—

Hugh Walpole: Ciemny las 3.—
Hughes Richard: Orkan na Ja-

maice. 3.—
Ibanez Blasco O.: Bodega. Po­

wieść. 6.—
— Pod deszczem pom arańczo­

wego kwiecia. Powieść. 6.—
jarosławski M.: Jacek i Icek na

morzu. Powieść. 3.50
Fessel J.: Książęce noce. Powieść 6.—
Kesten Herman: Porwanie. Po­

wieść. 7.—
Kiewnarska Jadwiga: Najdziw­

niejszy z romansów. Pani
Sand. Cz. I. Młodość. 6.—

Kłosowski J. N.: Tańcząca karcz­
ma. Powieść. 5.—

Jo Van Ammers-Kiiller: Kobiety
z rodu Coornyeltów. Po-'
wieść. 12.—

Leblanc M.: Niesamowity dwór.
P rzygody Arsena Łupina. 2.__

Ligocki E.: Praw nuczka Fausta.
Powieść. 4.80

Locke W. J.: Dziki Amos 3.—
— Seiptimus. Powieść. 3.—

Lyall E.: Droga do raju. Powieść. 3.—
— P raw da zwycięża. Powieść. 3.—

Henryk Łubieński: Człowiek bez
maski. Powieść. 5.50

Łuczyńska M.: Kozły ofiarne. P o ­
wieść. 3.—

— M artw ym  szlakiem. P o ­
wieść. 4.—

Courths - Mahler J.: Sprzedane
dusze. 6.—

—• Tajemnica S iostry M arleny.
Powieść. 6.—

— W yzwolenie pani Jutty. P o ­
wieść. 6.—

Makuszyński Kornel: Śpiewający
djabeł. 4.50

Mann T.: Historjei Jakóbowe.
Powieść. 10.- -

Marczyński Antoni: Przygoda
w  Biarritz. Powieść. 3.—

— Szpieg w  masce. Powieść
filmowa. 3.—

Mauriac Fr.: Pow rót do Boga.
Powieść. 6.—

Meissner J.: Latający djabeł.
Nowele. 3.—

— Szkoła Orląt. W yd. II. 5.—
Meissnerówna Z.: Lawina. Po­

wieść. 3.—
Miłaszewska W.: Trzecia siostra.

Powieść. 5.—
Munthe Axel: Księga z San Mi-

chele. W ydanie drugie. 15.—
Nowakowski A. M.: Pół - djablę.

Powieść. 4.80
Orczy, baronow a: Błękitne oczy.

Powieść. 6.—
— M arivosa. Powieść. 7.—

Ostenso Marta: W ody pod ziemią.
Powieść. 7.50

Poker Jim: Król Gibraltaru. Po­
wieść. 3.5C

Romański M.: Ostatnia g ra Joshi-
mury. Powieść. 6.—

— Żółty Szatan. Powieść. 6.—
Roth J.: Rodzina Bernheimów.

Powieść. 7.—
Shaw Bernard: Przygody czarnej

dziew czyny w  poszukiwaniu
Boga. 6.—

Adam Grzymała - Siedlecki: Mie-
chowiec i Syn. Powieść. 8.50

Sinclair Upton: Zaw rotna kar jera
am erykanina. 10.—

Smith Sheila Kaye: Upadek rodu
Alardów. Powieść. 7.—

Szpyrkówna M. H.: Kar jera H a­
neczki. W yd. II. 3 .--

—■ Skłamane szczęście. 7.—

C Z Y T E L N I K , K T Ó R E M U  D O S T A R C Z Y C I E  D O B R Ą  K S I Ą Ż K Ę , P O W R Ó C I  Z A W S Z E  D O  W A S
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Yaldes A. P.: Grzesznica święta.
Powieść. 4.—

Wandmayer A. Grau: Żywy Łań­
cuch. Pow ieść z życia w spół­
czesnej Ameryki. 6.—

W ielowłeyska E.: W łasną Drogą.
Powieść. 4.—

Wiktor Jan: W ierzby nad Sek­
waną. Powieść. Tom I. 8.-
Tom II. 9.-

Zweig Stefan: Mar ja Antonina.
W ydanie ozdobione ilu­
stracjami. 15.-

H enryk Łubieński

C z ł o w i e k  Sses m a s k i
Powieść zł. 5'50.

Młody, lecz zaszczytnie już znany 
row ie:sciopisarz i felietonista — Hen­
ryk  Łubieński, w ystąpił z nowem 
swem dziełem „Człowiek bez*m aski“. 
Kanwę utworu stanowią dzieje czło­
wieka, k tóry  nie umiał kłam ać; stąd 
też w  zakłam anem  otoczeniu wpada! 
w  wieje sytuacyj przykrych i dla sie­
bie nie zawsze zrozumiałych. Saty­
ryczny talent autora trafnie oddaje 
środowisko sfer kulturalnych wielkiego 
miasta, w śród których bohater się 
obraca.

Tło powieści sensacyjne — akcja 
żyw a i barwna. Książka ta  cieszyć się 
będzie dużem powodzeniem w biblio­
tekach.

S h eila  Kaye - Sm ith

UpadeSt domu Alardów
Powieść współczesna, str. 374. zł. 7.—

Sheila Kaye - Smith to jedna z czo­
łowych pisarek angielskich dzisiejszej 
doby, o której prasa polska już kilka­
krotnie pisała. Powieści jej są na- 
wskroś realne i odzwierciedlają pla­
stycznie życie ziemian i arystokracji 
angielskiej.

Upadek Domu Alardów to świetna 
współczesna powieść tej utalentowanej 
autorki, k tóra z jednej strony z ca­
łym  realizmem kreśli charaktery  prze­
jęte skostniałą tradycją uosobioną w 
postaci despotycznego Sir Johna lub 
innej gotowej poświęcić w łasne szczęś­
cie dla utrzym ania prestige‘u rodow e­
go, jak Piotra, a z drugiej strony prze­
ciw staw ia im zdrow e typy  w  rodzaju 
Gerwazego i Jenny Alardów oraz po­
kazuje na Stelli Mount, jak wielki 
w pływ  w yw iera pierw iastek religijny 
i etyczny na młode pokolenie.

Książkę czyta się aż do końca ze 
w zrastającą cie,kaw'OŚcią, a postacie 
takie, jak energiczna Jenny, pełna ko­
biecości Stella, entuzjasta G erw azy 
podbijają serce i wyobraźnię czytel­
nika

A leksander G rau-W andm ayer

Ż y w y  f  a  ń c  u c  li
Powieść zł. 6'—

W alor głów ny reportażow ej powie­
ści W andm ayera polega na zgrabnem  
uchwyceniu m aterjału i przedstaw ie­
niu stosunków am erykańskich z zacho­
waniem piętna pewnej surowizny, bez 
bawienia się w  jakiekolwiek wątki ro­
mansowe rzekomo w iążące dzieło w 
jednolitą konstrukcję, w  niniejszym 
:aś w ypadku mogące je tylko niepo­
trzebnie rozwlec i rozwodnić. W ierne 
przedstawienie stosunków am erykań­
skich, oplatających swe fakty dookoła 
postaci centralnej powieści, am erykań­
skiego Polaka Przezięby, a częściowo 
W łocha Bellagamby — dają w  sobie 
tyle różnorodnego pierw iastku i sen­
sacyjnego i rodzajowego i obyczajo­
wego, że czytelnik chłonie dzieło z naj- 
wyższem zajęciem; w ątek rom ansow y 
grałby w tem w szystkiem  rolę piątego 
koła u wozu i mógłby tylko niepo­
trzebnie irytować. Tak jak jest, repor­
taż powieściow y W andm ayera stano­
wi wyborną, praw dziw ie nowoczesną 
kreację artystyczną.

Je szcze
nie w szystkie Blhljoteki

p o s iad a ja  doskonałe  powieśc i  s tu d e n ck ie  
m łodego  u ta len to w an eg o  pisarza

Józefa Bieniasza
„Edukacja Józia Barącza" 5'90
„Maturanci" 6 ‘—

w druku
„Korporanci" 6‘—

Książki te cieszące się dużem powo­
dzeniem są do nabycia w

Księgarniach TSL.

WydaumicłuMi 
dla mtadzieży.

Ballantyne R. M.: Łowcy Goryli.
Powieść. 2.75

Bennet John: Skowronek. (Master
Skylark) br. 6.20 w opr. 7.80

Bird: W  puszczach Afryki. Opo­
wiadanie dla młodzieży. 2.75

Cerwantes M.de: Przygody Don
Kiszota z ilustr. w  opr._ 2.75

Cooper F.: Kolonja na kraterze.
Pow. dla młodz. z ilustr. w 
opr. 2.75

Cybulska J.: Tajemnica Tatr. P o ­
wieść z ilustr. w  opr. 6.—

Czarska L.: Dziewczę z lasu. Z
ilustr. w  opr. 3.—

— Nieznośna dziewczyna. Z
ilustr. w opr. 3.—

Delmont J.: Przygody łowcy
zw ierząt egzotycznych 5.40
w  opr. kart. 6.90

Kingston W.: Przygody dzielnego
m arynarza. Z ilustr. w  opr. 2.75 

Konarski K.: Tajemnica zegara
królewskiego. W  opr. 5.70

Kozicka M. Dunin: Miłość Ani.
Pow ieść w spółczesna 8 —

Makuszyński K.: Skrzydlaty
chłopiec. Powieść lotnicza.
Z ilustr. w  opr. 7.—

Mayne Reid: Biały wódz Indjan.
Z ilustr. w  opr. 2.75

Podoski J.: R ycerze z K. O. P.
Powieść. 3.60, w  opr. 5.10

Poker Jim: Zdzich szuka Ojca.
Pow ieść morska. 24 ilustr. 
w opr. 6.50

Rościszewska J.: Panienoczka.
Pow ieść kresow a. Z ilustr.
4.50 w  opr. 5.50

Rytardowie H, i j. M.: Kolebka na 
Hliniku. P rzygody w  T a­
trach. Z ilustr. br. 4.50, w  
opr. 5.50

W szędobylski Dr.: 300000 Km/sek 
— z Dr. W szędobylskim — z 

28 planszami. W  opr. 10.—

KATALOG KSIĄŻEK
nadających się do

BIBLJOTEK WIEJSKICH
1934 r. .

już się ukazał. 
B I B L J O T E K  O M B E Z P Ł A T N I E
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H m m i u  dla p ta c a a m ik ó m  o ś w ia to w y c h
w a z  pczeęiąd astaimch wądaumictia pedaąogicmycfi.

Dobrowolska H.: Grafika książki 
a czytanie. Z przedmową 
H- Radlińskiej 4.—

Rauboid O. i K.: Program  samo­
kształcenia spółdzielczego. 
(M ateriały dla kółka spo­
łecznego). 0.40

Radlińska Helena: Książka wśród
ludzi. W yd. II. rozszerzone. 3.50

Skarżyński J.: Jak czytać książki 
i gazety. Instrukcja dla sa­
mouków i kółek sam okształ­
cenia. 0.80

Z  doświadczeń U niw ersytetu 
Powszechnego m. st. W arr 

szawy. P raca  zbiorowa pod 
red. J. Baranowskiej. 7.—

BIBLJOTEKA NAUCZYCIELA 
SZKOŁY POW SZECHNEJ 

pod redakcją 
BENEDYKTA KUBSKIEGO

1. Dr. J. Balicki. Oblicze nowych pro­
gramów.

2. J. Michałowska. Zagadnienia w y ­
chowawcze w  nowych programach.

3. St. Drzewiecki. W ychowanie oby­
w atelsko - państw ow e w  nowych 
programach.

4. St. Machowski. W ychowanie go­
spodarcze w  nowych programach.

o. B. Kubski. Twórczość nauczyciela 
a nowe program y.

b. M. Kotarbiński. Organizacja pracy 
w  kl. I. na podstawie nowego p ro ­
gramu.

7. St. Dobraniecld. Organizacja pracy 
w kl. II. na podstawie nowego pro­
gramu.

'5-9. J. Dańcewiczowa. Jak realizować 
now y program  języka polskiego, 
(2 tomiki).

10-11. Dr. Wł. Hoszowska. Jak reali­
zować nowy program historii 
(2 tomiki).

12-13. E. Dudkówna i J. Strzelecka. 
Jak realizować nowy program  m a­
tem atyki (2 tomiki).

14. J. Czystowski. Jak realizować no­
w y program  fizyki..

J5-16. T. Mayzner. Jak realizować no­
w y program  śpiewu (2 tomiki).

17. Dr. J. Kuchta. Psychologja dziecka 
wiejskiego.

18. St. Więcek i J. Ciepielewski. C zyta­
nie w szkole powszechnej. (P rzy ­
k łady lekcyj).

Cena każdego tomiku zł. 1.90

Lekcje wzorowe. Na każdy dzień 
i każdą godzinę lekcyjną 
szkoły pow szechnej; klasa 
(oddział) I. Zeszyt 18, klasa 
(oddział) II. Zeszyt 14. Boże 
Narodzenie. 18 — 22 gru­
dnia po —.75

Wiktor Ambroziewicz: Sztandar
Szkolny: 2.80

Bykowski L. J.: P róba charakte­
rystyki naszej m łodzieży w 
związku z postulatami w y ­
chowania narodowego. 1.—

Ign. Chrzanowski: H enryk Sien­
kiewicz. Szkic literacki. —.50

juljusz Kleiner: Mickiewicz. Tom
I. Dzieje Gustawa. Z wiel. 
rycin. 14.—

J. Kleiner, J. Balicki i St. May-
kowski: L iteratura Polska 
dla klas wyższych szkół 
średnich ogólnokszt. Tom I.
Cz. I. Od początków  piśm. 
do końca rządów Stanisła­
w a Augusta. 5.—
Tom I. Część III. 4.—

Dr. Mar.ia Librachowa: P sycho­
logja Pedagogiczna w  ćwi­
czeniach. 7.50

Karol Linke: Nauczanie łączne i 
nauczanie języka ojczystego 
w  szkole powszechnej. P rze­
łożył i dostosował do po­
trzeb szkoły polskiej dr. L. 
Saloni 7.—

W. Moszczeńska i H. Mrozowska:
Przew odnik m etodyczny 
do podręcznika historji na
I. kl. gim. ■—.93

Walery Nowicki: Nauka języka
polskiego w  szkole pow­
szechnej. Organizacja pracy. 
Rozkład materjału. W ska­
zówki metodyczne. Lekcje 
praktyczne.
Cz. I. Oddział I. i II. 3.—
Cz. II. Oddział III. 3.—
Cz. III. Oddział IV. 3.—

W. Nowicki, A. Wrotniak i Z. Ba- 
torowicz: Oddział I. Nau­
czanie łączne. Cz.ęść I. 3.50

Patri Angelo: Nauczyciel w  wiel-
kiem mieście. 4.—

Pohoska H.: Historja w  szkole 
powszechnej. W skazówki 
m etodyczne zastos. do no­
wego programu. 3.—-

Tyszka Tadeusz: Lekcje prak­
tyczne języka polskiego dla 
oddz. II. szkoły powszech­
nej. (W stęp m etodyczny, 
szczegółowy rozkład m ater­
jału, lekcje: metod, opra­
cowane). 3.—

Zagadki w nauce szkolnej 1.80

S. Zbawnicki: Podział materjału 
nauczania na miesiące w  od- 
dziele V. szkoły powszech­
nej III. stopnia. 1.—

Z  pmMg&i szkaŁmj
No. 17. Hoszowski Wł. Dr.: Zaję­

cia praktyczne w  zakresie 
kultury życia codziennego 
w  szkole powsz. P ierw szy 
szczebel programu. 3.—

No. 18. Marjan Krawczyk. Ćwi­
czenia cielesne w  szkole 
powszechnej. Realizacja no­
wego programu. 3.20

No. 19. Gayówna D.: Nauczanie
przyrody żyw ej cz. I. 1.70

T)ia CPidwui 'Wiejskich:
Śpiewniki

Prot. Cz. KOZIETULSKIEGO
„Polskie Pieśni Ludowe" w ukła­

dzie jedno i dwug-łosowym 1’20

W druku:

„Rok Kościelny w pieśniach" na 
dwa głosy

WYDAWNICTWO

Iow. Szkoły Ludowej

T U ą w i ę k s z ą  u i y t i n k

W ydawnictw oświatowych 
i pedagogicznych posiadają

K S IĘ G A R N IE  T .S .L .
Kraków — Lwów.
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M JisiążM z wżaych dziedzin- ►
Borowik J.: Gdynia port Rzeczy­

pospolitej. 1.50

Aureli D rogoszew ski

E l i z a  O r z e s z k o w a
1841— 1910 

Str. 126. Zł. 2'—

Komar St. dr.
Rybarz Edward

Szczepański A leksander dr.

G ó r n y  S I ą s L
zł. 2-50

Lipiński W acław: Z dziejów daw ­
nych i najnowszych. Szkice 
i studia historyczne. 6.50

Lutosławski Wincenty

J e d e n  ł a t w y  ż y w o t
zł. 8-50

W ładysław  M ickiewicz

P  a  m  i ę  i  n  i  L i
Tom III (ostatni) 1870 — 1925 

z dodaniem „Wspomnienia pośmiert- 
nego“ o autorze oraz skorowidzu ca­
łego  dzieła przez St. P. Koczorowskiego.

Str. 488 — Cena zł. 14'—
„ P a m ię tn ik i” w p ierw szych  2 tom ach  w sp o ­
m nien iam i o A. M ickiewiczu s ięgają  p o c z ą t ­
ków  XIX w., a  kończą  s ię  w świeżo w y d a ­
nym  to m ie  3-im ok. r. 19 5. T om  t e n  zam yka 
dzie ło,  b ę d ą c e  najcennie jszym  i n a jc iek aw ­
szym p o m nik iem  dz ie jów  naszej emigrac j i  

i Polski  w o kres ie  niewoli .

Prawda o Boyu - Żeleńskim. Gło­
sy krytyczne. Zebrał i w stę­
pem poprzedził Cz. Lechicki. 4.—

%toina
Górniak Dr. Stefan: Polski Ko­

deks Handlowy. 1.20
P raw o  o spółkach z ograniczoną 

odpowiedzialnością z dnia 
27 października 1933 roku. —.80 

Kodeks zobowiązań z dnia 27 paź­
dziernika 1933 r. oraz prze­
pisy w prow adzające i sko­
rowidz 1.50

Pobóg - Malinowski Wł.: Narodo­
w a Demokracja 1887— 1918. 
Fakty  i dokumenty. 6.—■

Franklin D. R oosevelt
P r e z y d e n t  S tanów  Z jednoczonych

Amerykański program opanowania kry­
zysu. Rewelacyjne wynurzenia Roose- 

velta o epokowem znaczeniu.
Zł. 6.—

Dr. Tadeusz Sp itzer

G D Y N I A
i jej znaczenie dla gospodarstwa Pol­
ski. Praca wyróżniona na konkursie 
Instytutu Bałtyckiego z przedmową 
Prof. d-ra Adama Krzyżanowskiego.
8-ka duża, stron 270. 12.—

Szuber A.: W alka o przewagę 
duchową. Kampanja propa­
gandow a koalicji 1914— 1918. 7.40

S tan isław  Z alew ski

Blok czerwano-błękitny
Ojcowie radykalizmu polskiego. — 
Wschód i zachód w Polsce. Demo­
kracja Polska. Moralność w polityce. 
Inteligencja i Państwo. Blok Czerwo- 
no-Błękitny. Psychoza gospodarcza.

Obcy. Porty polskie.
Str. 285. zł. 5 .—

Ziemiański I.: P raca Kobiet w  P.
O. W. — W schód. 6.—

„Z dziedziny nauki 
i techniki!’

1. Jeans. Niebo 9.60
2. In feld . Nowe Drogi Nauki 11.60
3. van Loon. Człow iek U stro­

jow y 11.60
4. P lanck  i Schrodinger. Za­

gad n ien ia  Nauki W spół- 
- s # czesnej 6.20

5. Hill. Żyw e M aszynerje 11.60
6. Dem bow ski. W poszuki­

w aniu is to ty  życia.

Tlauwśti Haństw. H}yd. 
JCsiążek SzkaCngdi

Bartyński Dr. W.: M etodyka
listu kupieckiego.

Gottlieb Dr. W.: Zarys m etody­
ki korespondencji obcoję­
zycznej. 1.80'

Czachowski Kazimierz: Obraz
współczesnej literatury  pol­
skiej 1884 — 1933. Tom 
pierw szy. Naturalizm i Neo- 
romantyzm. 8.—

Ostrowski Jerzy: Najjaśniejsza
Rzeczpospolita. Rozważania 
o służbie obywatelskiej m ło­
dzieży. 2.30

Zaruski M.: Na bezdrożach ta ­
trzańskich. W ycieczki, w ra ­
żenia i opisy. W yd. II. 4.d>

tBiMfoteka Szkaiif Hcwsz.
60. Janusz Staszewski. — Z w ycięstw a 

pod Wiedniem.
61. Janusz Domaniewski. — Pochodze­

nie zw ierząt domowych.
62. Jan Dembowski — M owa zw ierząt
63. Jadwiga Viewegerowa. — W ę­

drów ka ryb.
64. Paweł Roszko. — O wojnie- ga­

zowej.
65. Jan Dembowski. —- Dżdżownica.
66. Witold Adolph. — Świat m rów ek.
67. Jan Biliński. —- Dąbrowski w  P o ­

znaniu.
68. Halina Zdzitowiecka - Jasieńska. —

Bibljoteki dawniej i dzisiaj.
69. Andrzej Zand. — Łódź.
70. Józef Watra - Przewłocki. — W i- 

zymir.
71. Jadwiga Viewegerowa. — Światło 

w  morzu.
72. Zygmunt Wojciechowski. — P rz y ­

czyny upadku dawnej Polski.
73. Jan A. Kraśny. — Alarm gazowy.
74. Józef Jarząb. — Jak zachow ać 

zdrowe zęby.
75. Zygmunt Hetper. — Poznaj tajniki 

chemji.
76. Jan Dembowski. — Św iat zw ie­

rzęcy stawu. •
77. Marjan Stępowski. — W  dżungli 

poleskiej.
78. Witold Hulewicz. — Stanisław  

Moniuszko, król pieśni polskiej.
79. M ieczysław Brahmer. — W łochy.
£0. Dr. Alojzy Florczak, Mgr. fil. —

B rat Albert i Jego dzieło.
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< 7la 19 mwcca ►
B akal B. —  Szaleni romantycy. 

Epizod z czasów niewoli 
w 1 akcie. — '75

Ja k  urządzić obchód ku czci 
I Marsz. Polski J .  Piłsud­
skiego. — Przemówienia, 
deklamacje i t. p. 2 '—

Kwiatkowski dr. W. —  Polska 
marsz. J .  Piłsudskiemu 
w dniu 19 marca. 1 '—

Legenda Leg jonów  — w insce­
nizacji J . Turowiczówny.
6 obrazów zebr. z opowia­
dań, gawęd i nowel legjon. 2 '— 

Olszewska J . — Józefowi P ił­
sudskiemu w hołdzie. Poezje. 3 '— 

O racz A. — Rocznice. Odczyty 
przemówienia obrazki scen. 
i wybór poezyj i pieśni 
okolicznościowych, wyd. II. 4'90 

Orwicz Z. —  Żyj Polsko. Sztuka 
w 1 akcie na tle walk le- 
g-jonowych — '90

Rayski S t. —  Józef Piłsudski 
życie i czyny. Zbiór wy- 
pracowań. Wyd. II. — '50

Reis Z. — Gawędy legjonowe. 3 '60
—  Strzelecka miłość. Sztu­

ka w 3-ch aktach i 4-ch 
odsłon. 1'50

Różnicki S t. —  Imieniny Komen­
danta w Polu. Sztuka w 1 
akcie. — '30

—  Pierwsze orły. Sztuka
w 3-ch aktach. 1 ’50

Św iat w obrazach. —  JS« 1 . 
Marszałek Józef Piłsudski.
115 zdjęć. Tekst oprać.
W . Sieroszewski. 6 '—

Sumień R. —  Obchód imienin 
Marsz. Józefa Piłsudskiego. 
Wskazówki dla teatrów 
żołnierskich. 1 '—

W ieczorek Ks. P. —  Polska już 
wolna. Obrazek sceniczny 
w 3 odsłonach. — '75

Mat&ąafy d&a ffitefegmlotp/ 
PO LSK A TW ÓRCZA

Dzieło zbiorowe pod redakcją Ferd . G oetla.
Wydawn. „Świat przez R adjo" w opr. zamiast zł. 16 '— zł. 8 '—

fT h w a ś d  a s t a t m e j  c h u t iC i!

Ałdanow M. A. —  Jaskinia. Po­
wieść 6'-

Hag-gard R. —  Przez przepaść
wieków. Powieść 5'-

Szm urło Tadeusz —  Szwoleżery
furażery. Powieść wojenna 3'80

Rohinson W illiam Rob. — Przez 
głębie i mielizny. Nadzwy­
czaj interesujące wrażenia 
z podróży statkiem naokoło 
Świata. Z ilustr. 10 '—

Okazia i

P O L S K A
JE J DZIEJE I KULTURA

od czasów  najdaw niejszych  
do chwili obecnej.

Ilustr. wydawnictwo zbiorowe w opra­
cowaniu najwybitniejszych historyków 
polskich. Zawiera 6.500 ilustr. i kilka­
dziesiąt tablic wielobarwnych i jedno­
barwnych. Całość w trzech tomach. 
Egz. prawie nowy opr. w półskórek 

zamiast zł. 480 '—  zł. 290 '—

C e n y  z n i ż o n e  na
K A R O L A  MA Y A

powieści podróżnicze.

Jedyne, kom­
pletne au tory­
zow ane,przed­
wojenne wy­

danie.

B o g a t o  i l u ­
s t r o w a n e  na  
luksus, pap.

O bjętośćtom u  
od 500 —  600  

stron .

—  Czarny Mustang
—  Karawana Niewolników
—  Nad Rio de la Plata
—  Old Surehand (3 tomy)
—  Pomarańcze i Daktyle
—  Przez dziki Kurdystan
—  Przez kraj Skipetarów
—  Szut
—  W Kordyljerach
—  W kraju Mahdiego (3 tomy)
—  W Wąwozach Bałkanu
—  Winnetou (3 tomy)
—  Z Bagdadu do Stambułu.

Powieści podróżnicze są naj­
milszą lekturą dla starych i mło­
dych —  nie powinne zabraknąć 
w żadnej bibljotece.

Cena znacznie obniżona

Cena tomu brosz. . . .  zł. 8 ‘00  
„ „ w luks. calop łóc.

opraw ie . . . „ 11*00

(zam iast zł. 12’80 i 18’00)

Biblioteki sprow adzają w szystkie  książki z  księgarń T o w . Szkoły Ludowej
KRAKÓW , ul. Św. Anny 5* i i L  W Ó W, ul. Batorego 32.
P. K. 0 . 401.223 —  Telefon 147-50. • ‘ P. K. 0 . 153.222 —  Telefon 51-80.
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KURSY.
W  niedalekiej przyszłości rozpocz­

ną się kursy bibliotekarskie (dwudnio­
we.) dla bibliotekarzy wiejskich, orga­
nizowane przez Kuratorium Okręgu 
Szkolnego Lwowskiego.

Niezależnie od tych kursów  zorga 
nizowane będą trzy  kursy  trzydniow e 
dla bibliotekarzy powiatowych T. S. L. 
Celem tych kursów  będzie przygoto­
wanie organizacii central, mających 
obsługiwać powiat wzgl. pewną jego 
część. Kursy te odbędą się w  lutym i 
m arcu we Lwowie, Stanisławowie i 
Tarnopolu.

JCacespandmcja j
Koto TSL. im. Marsz. J. P i łsu d sk ieg o  — 

zaw iązane  w r  1933 przy Związku Legjoni-  
s tów  we Lwowie — zebra ło  do tąd ,  względn ie  
zakupiło  ok. 600 książek, przy  p om ocy  k t ó ­
rych  u tworzyło  C zyte ln ie  TSL  w Sygniów ce  
Małpj, S ichow ie  i w D aw id o w ie ,  zaś w n ie ­
dz ie lę  ? l - g o  s tyczn ia  pow s ta je  czy te ln ia  
w K ozie ln ikach  oraz w P as ie k ac h  Z ubrzy ­
ckich.

Znaczną  pom oc  o d d a je  Kołu sekc ja  p r z e d ­
sięwzięć,  k tó ra  w dniu 17-go g rudn ia  razem  
z b ra tn iem i Kołami TSL  im. J  M ączki ,  im. 
W ąso w icza  i L eg jonów  Młodych - -  urządziła  
J a rm a rk  w hotelu  Imperial ,  co przyniosło d o ­
chodu ogólnego  zł. 604'65.

Zarząd  Koła w tem  m ie jscu  sk ła d a  p o ­
dz ięk o w an ie  im ien iem  własnem  i w y m ien io ­
nych Kół — tym  wszystk im, k tó rzy  przez  
zb ie ran ie  i sk ładan ie  fan tó w  oraz go tów ki 
przyczynili  się  d o  o s iągn ięc ia  t a k  znacznego  
suk cesu  f inansowego.

C Z Y T E L N I E
i

Wypożyczalnie zawodowe
k tó re  życzą sob ie  o t rzym yw ać  sta le  
„W iadom os-ci B ib ljo teczn e“  z ech cą  n a ­
desłać  swój a d re s  do  jednej  z k s ię g a rń

T. S. L.

W najbliższym czasie  ukażą s ię  następujące wybitne 
powieści autorów polskich:

B erent W.? „Szabla i duch”. W  2 tom ach. Utwór odznaczony Państw ow ą 
Nag-rodą L iteracką  w r. 1933. O pow ieśc i biograficzne o gen. D ąb ro w ­
skim i jego epoce.

B ie n ia sz  Jó z e f ,  „ N a ro d z in y  B e s t j i ” . Powieść.
T e g o ż  a u t o r a  „ K o r p o r a n c i ” . Powieść z życia akadem ickiego. Trzecia część 

trylogji s tudenckiej.
C h o ro m a ń s k i  M,, „ O p o w ia d a n ia  d w u z n a c z n e ” . 4 nowele, pełne n iesamowi­

tych  efektów, fascynujące niezwykłym tem peram en tem  i dynam iką pi­
sarską, właściwą autorowi „Zazdrości i M edycyny".

T e g o ż  a u t o r a  „ S z p i t a l  C z e rw o n e g o  K rz y ż a ” —  powieść. T em at częściowo 
ten  sam, co w „Zazdrości i M edycynie", ale bardziej realistycznie i bar­
dziej wszechstronnie  ujęty.

Iw a s z k ie w ic z  J .  Powieść historyczna (tytuł jeszcze nieustalony). Tym razem 
subtelny i św ietny au to r  „Panien z W ilka"  przeniósł się w epokę  H e n ­
ryka Sandom iersk iego . Będzie to  chyba pierwsza n a p r a w d ę  m o d e r ­
n i s ty c z n a  powieść historyczna.

N a łk o w s k a  Z. „ G r a n i c a ” . Ta powieść, to  jakby  beletrystyczna m onografja  
prowincji. Akcja p rzeb iega  przez wszystkie  szczeble hierarcbji spo łecz­
nej, dając tak  urozmaiconą pełnię życia, jaką bardzo  rzadko  znajduje 
się w książce.

N o w a k o w sk i  Z. „ B łę k i tn a  k o t w i c a ” . N ow a powieść au tora  „Przy lądka  D o ­
brej Nadziei", o ogrom nym  zasięgu ideologicznym. Pow staw anie ma­
sowych religij dnia dzisiejszego opisane na najwyższym poziomie umie­
jętności pisarskiej.

R u s in e k  H. 2-ga część „Burzy nad brukiem ", k tórą  młody au to r  brawurowo 
wszedł do literatury. Rozwój bo h a te ra  powieści pokazany  jest w ści­
słym związku z rozrostem  Gdyni.

Z POGRANICZA REPO R TA ŻU  I BELETR Y STY K I:
Tu w ypada  zasygnalizować dw a świetne d e b iu ty :

J .  G iżyck i  „ C z a rn i  i B ia l i ” . T rudno  to  nazwać reportażem , jakkolwiek w szyst­
ko jest auten tyczne  (autor spędził szereg- lat w A fryce  jako o p e ra to r  
filmowy) i daje prawdziwy obraz  straszliwych stosunków, panujących 
w kolonjach francuskich. O krucieństw o praw dy, różnorodność  p rzygód 
i sugestyw ność i p iękno wyrazu literackiego składają się na przejmu-, 
jącą całość.

A. Grabowska „ Ż ó ł ty  Dom” —  powieść ■— w strząsający obraz życia kam ie­
nicy na przedmieściu.

Shtaąnka zapytań.
P y t a n i e :  Czy na miejsce zgubionej, zniszczonej książki można wpisać inną?
O d p o w ie d ź :  Istnieje zasada, że. w księdze inwentarzowej n i e  w o l n o  

czynić ż a d n y c h  p o p r a w e k  (wymazywań, kreśleń). K sięga  inwentarzowa 
ma dać  odpow iedź  kiedy, jaka książka wpłynęła  do księgozbioru. Jeżeii ksią­
żka z jakiegokolwiek pow odu  przesta je  figurować w bibljotece, należy jedynie  
w odpow iednie j rub ryce  inwentarza zaznaczyć c z e r w o n y m  atram entem , d a ­
tę i przyczynę usunięcia książki. Pow stają  w ten  sposób  z czasem l u k i ,  ale 
na to  niema rady. Istnieje możność zapełnienia tych  luk książkami, k tó re  póź­
niej wpływają do  bibljoteki, a to  w ten  sposób , że książkę notujem y pod 
L. p. inwentarza, jaka p rzypada  na nią, ale na samej książce dajemy sygna tu rę  
(znak) miejsca książki k tórą  usunięto. Je s t  to  dobry  sposób , ale trochę  skom ­
plikowany, i d la tego  radzimy, pogodzić  się z myślą, że w szeregach książek 
są num ery nie obsadzone. K to  chciałby jednak  mieć ciągłość może w miejsce 
usuniętych książek umieścić tek tu rk i  (wielkości przecię tnej książki), na k tórych 
umieści znak książki (sygna tu rę)  oraz zanotuje, że książki tej niema.

Spraw ę tę  jeszcze raz dokładniej omówimy w artykule  o inwentaryzowa- 
niu księgozbiorów.

C E N Y  O G Ł O S Z E Ń :  C ała  s t rona  zł. 150'—  ’/2 str .  zł. 75 '— W iersz  m il im etrowy szerok .  szpa lty  gr. 50. O g łoszen ia  na
s tron ie  1-szej o 5C°/o drożej.  — R ed ak c ja  zas trzeg a  sob ie  p raw o  dow olnego  w yboru  miejsca.

P r e n u m e ra ta  roczna  z p rzesy łką  zł. 1'20.

R e d a k to r :  S T E F A N  SZPIN GER . W y d aw c a :  K s ięg a rn ie  Tow. Szkoły L udow e j:  K rak ó w  —  Lwów.
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